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coclziennie o godzinie 5-ej rano • 

. Zdemaskowane oblicze Niemiec. 
Ustawiczne ich krętactwa oburzają najcierpliwszych. 

K.i<Jdyż prysną złudzenia politycznych marzycie/i} 
Polska AiencJa Telegraficzna. 

Paryż. 25 Wlr.z.eśnia. 
mi. Prof. Poerster wob~c tiego, że tekst 
mowv Stresema111na, ogłoszony urzędowo 
w „Deutsche Allgemeine Zei,tumg" za~ 
v..1ierał słowa obraźHwe. zbiera z.ezna:nia 
obeonyd1 na tem .przemówieITTiu świa.dków 
i ma wvtoczvć proces na zatSadzie tych ze 

7lna·ń. Dziennik p0dkreśla. ż,e dele,gaci wie 
lu państw nle posia<l..a.ją na posiedzeniach 
Rady Ligi immunitetu i że wobec tego w 
razi,e wvtoczeinia procesu Stresema1n·n bę 
dzi-e 1;1.apewno skazaqw, ponieważ sprnw.a 
jest zgóry wvKTama dfa skarżąc-ego. 

Wieik:szość dzienników zamieszcza ar
tykuły na temat oświadczeń Stresema1n
na. SpecJalnv wyis•lanmiik .. Matitn'a" do Ge 
fiewv widzi w n·f.oh mainewir niemiecki, 
zmienaiącv do podwarbend.a oods.taiw J)Ta

wnych brakitafu wersalskie2'0 { wstrzy
mania wyko.namia klauzul innych trakta
:tl'rw. „FigaTo" stwierd.za, że sprzymierze
uf .J>OSiadaia Zlbyt wiele dowodów zakreś
lonych :na dłu~~ metę przeciw Niemcom, 
aby mieli w stosunku do Niemiec kiero
wać się s:pecjaLnemi wz!{lędami. które by 
łyby niejako wvrazenn słabości. . .Matf.n" 
stwierdza, że deldaracja Stresemanna spo 
J\',odowata pewmą ciężkość atmosfery w 
Genewie i ·pisze. że s·towa ministra nle
rnieckfego przyczyrrifly sie do .ia.mnści sy 
tuacii. txmie•wa.ż wszelka oof.emi·ka lepszą 
jest od. opieraini.a opi111'.ii na milczących .JJO
zoracb. 

Niemcy lekceważą polska wystaw~ 
w Katowicach. 

Boli ich nasza samowystarczalność. 

PACYFI~CI WYTACZA.TA PROCES 
SliRESEMANNOWl. 

Berlin. 25 wrześnJ.a. 
• .Monta.g- Morg·en" donosi. że zm.runv pa 

t'yfista niemieck·i 1J1mf. foerster ma wyto
czyć skar.l?"e w.zeciwko mmistrowf Strese
maooowi o obrazę. iponleważ Stresemann 
iw 0:rzemówieiniu swem do orzedsta.wideli 
prasy nazw:ł!t pacyffs.tów niemieckich. Mó 
~zv o~tosill rewelacje o tamvch z:broje
ll'iach Rekhshwehtrv fa.ildaikamł i 2;aiłlgana-

~A&enci:i Wschocinla }. 
Katowice, 25 września. 

Otwarcie wystawy spożywczo-gospo
darczej w Katowicach przyjęte zostało 
przez całą nieomal prasę niemiecką z ba
gatelizujecem milczeniem. Jedynie „Op
pelner Nachrichten" omawia dość obszer
nie samą wystawę i stwierdza, że na przy 
szłośt wystawa taka będzie n.ie cio pomy
ślenia o ile nie zostanie zawarty układ 
handlowy polsko-niemiecki. 

Otwarcie wystawy tej w roku bieżą
cym, podczs trwania wojny celnej z 
Rzeszą, ma zadokumentować - zda
niem pisma - iż Pdlska jest w stanie pro
dukować artykuły wewnątrz kraju, bez 
posiłkowania się przemysłem niemieckim, 
przytem produkować je tak, iż wywołać 
muszą zainteresowanie się niemi zagra
nicy. 

. ' . . . „ ' . - . ' .. · .. •. ' ' """" . •' „ .. ' . . 

Wystawa rolnicza w Łęczycy. 
Prz<Jglqd naszych dorobków gospodarczych. 

Od 30 wrz.eśinia do 2 oaźdizler:nilka wt 
,Mbędzie się w Łęczycy obwodowa: wiysfa 
wa roluicza:. ogirodinicza i hodowJa111a, zor
·~amzowa11a przez łeczy<tie Towairzyrs
ltwio Rd!Jn1cz.e. 

Miasto Łęczyca, kltóreoo ooczarek. po 
'.dobnie, f.a;k ;pobJi:skiego TUtmu - Qlngi bo
'.dai! wta-ści:we.go zrodu ksiąięceg:o - gimi:e 
~ .p0111roce d'zie4ów, byto ,przed khkk'l.l'Set 
:Jaty waiinym ośr-odkiem rj)o!IJ!f:vicmvm i kU'l 
itura:l!ll "Y1Ill. 

Nowsze czasv - DO szwedz:kim na~ 
jeździe są świadkii·em miinY i cail\kow~tego 
'Tt!ema·I ro1kinięcia z rowier-zchni z~ wa 
irov.mego za.mku Kazimier:za Wiellildego, 
starej fatrY. kośicoła Norbertal[lek i irm~h 
zabytków. Łęczy<:a. sita·t:a sfe parlykula
rzem. Starrania oczvnleinia z dej ośrodka 
iprremvstowego, czyiniOl!le w ubie.l?'łym stu 
1leciu niie odnioolv skutku. gdy:ż w rozwoju 
wzosi:ał'a w tyle za sasi.edm:im Ozorko-
1wem. za Z·gferzem. a P'fz.edewsiz:vsttikliem 
'Za Łod.z.ia. 

W ostaitnk:.h ZO latach do p0stoou na p0 
lu spol.ecmem : gospodarozem teczyclde
go roUtnitotwa w:yibirtnie ,l)rzYCz:v.ni1to się 
miejscowe TowairzysWWD Roncze. Wy
stawa. org-anizowana: .prrez nie. będąc 
prz.eglą<lem doro'bku kuiW:ra!Lnie~"O i maife~ 
rjalmego m~nłctwai tamte'}szrego. 

Wyi.slfawa . .jak n:a imJJ1r1ezę ·mowimcpua.I 
ną, zaipowiada- Siię impa1m.ti-ąico. TeTen wy 
stawv w 'l)all1ku królewskim obeimuie 40 
rnor.g-ów. 

Wys.ta.wa rnzpoc,zyina sie 30 września 
uroczvs:tem :na!borefrstwem w koście·le J>a 
ra~ja•1nym. O g-odz~nfe 11 otiw.a:rde wys.ta 
wy w oboon.ości ip, wo-jewod:y JaS7-Cz<>M:a, 
mcWI111ika w'Ydzlalu 1I"Ołlmiczeiro w woje
wództwie. in!Ż.. Szostaka l sita!f'os'tY' ·tęczyc 
kli~o p. Os.taiszov.nskieg-o or.a.z repr.eą,entia~1 
tów centrailnyoh iJnstytucyj ro·liniczych. O 
go<lz.fnie 12 mastapi oow~tainie wystawy 
przez Wa:rszawe za .pOIŚred111idbwem P<i-
s-kiego 'Ra~. · 

---:::-- ! , . " -~ _; ~ 

Przed przebyciem Atlantyku ·przez płłotów polskich. 
Co mówi konstruktor Bohatyrow} ślizgowców 

. . 
1nz. 

Polska Agencja Telegraficzna, 
Poznań, ~ września. 

Dzisiejszy „Dziennik Poznański" przynosi wy
wiad z konstruktorem ślizgowców Inż. Bohaty
rewem na temat możliwości przebycia oceanu 
Atlantyckiego na ślizgowcu „Stenor", na którym 
według zapowiedzi prasy warszawskie), zamie
•ają się W?brU ~o- 4-:ał młodzi -Sl)Odsmanl, 

. Inż. Bohatyrew, nie kwestionując możliwości 

pokonania oceanu na ślizgowcu, zapatruje się na 
wspomniane przedsięwzięcie sceptycznie, ponie
waż „Stenor" jest aparatem . rzec7!nym, nie nada
jącym się do pokonania fali mo~skiei. Slizgowiec 
morski musialby być zupelnie inaczej zbudowany 
i być zabezpieczony od następstw zetknęcla się . 
s ~ morski\. 

Pismo zwraca uwagę dyrekcji Targów 
Wrocławskich, aby zwróciła na wystawę 
katowicką baczną uwagę, bowiem z cza
sem, przy odpowiedniem rozrośnięciu się 
gałęzi i agend wystawy, może ona w wy
sokim stopniu i z powodzeniem konkuro
wać z Targami Lipskiemi, jakkolwiek o
becnie jest niedoskonałą, gdyż bardzo sła-
bo nopatrzoną. · 

--:::--
CHOROBA HEINE-MEDINA NA RUSI 

PODKARPACKIEJ. 
A&encJa Wschodnia. 

Praga, 25 września. 
W miejscowości Biała Cerkiew, na Ru

si Podkarpackiej, skonstatowano u jedne
go z dzieci paraliż kończyn (choroba Heine 
Medin). 

Natychmiast zastosowano najściślejszą 
izolację dziecka i dokładną obserwację 
przybyszów z Rumunji, gdyż oni to naj
prawdopodobniej zawlekli z sobą chorobę 
tę na Ruś Podkarpacką. 

UDAREMNIONY NOWY ZAMACH 
STANU W GRECJI. 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Ateny 25 września. 

Dochodzenia wykazały, że agenci Pan
galosa posiadali znaczne ilości karabinów 
ma15zynowych. Zamach stanu miał odbyć 
się 25 września. 

WIELKI POŻAR W FIRMIE A. E. G. 
W BERLINIE. 

Polska Agencja Telea:raflczna. 

Berlin, 25 września. 
Dzisiaj w południe wybuchł pożar v.· 

wielkim doku firmy AEG. Do pożaru we· 
zwano 10 oddziałów berlińskiej straży o
gniowej. Cały czteropiętrowy budynek, w 
którym mieściły się składy liczników i in
nych materiałów spłonął doszczętnie. O
calał tylko niur, okalający budynek. Za
grożony pożarem transformator elektrycz
ny musiał być wyłączony, tak że central
ne dzielnice Berlina do godziny 1-ej pozba 
wione były światła. 

Z CHAOSU W PANSTWIE śRODKA. 
Londyn, 25 wrzdnia. 

11Times" donoszą z Szanghaju, iż przy
był tam generał Czang-Kai-Szek, rezygnu~ 
jąc ze swej podróży do Ameryki. 
· CzMig-Kai-Szek rozpoczął pertrakta

cje z rządem nankińskim i z rządem komu
nistycznym w Hankou. 
· · Sytuacja w Hankou jest bardzp groźna. 
Jeden z generałów komunistycznych usa
modzielnił się i zagraza · wraz ze swoją 
armją Hankou. 

Wojska północne posuwają się w • kie
runku południowym, wzdłuż linji kolejo-
:wej Pu-Kau-Tien-Tsin. , „. - · 

WYBORY W JAPONJ·l. 
Agencja Telegraficzna „'Express". 

Londyn, 25 września. 
W Japonj.i odbywają się wybory d<> 

czterdziestu kHiku ciat gmmnych i muni
c:v·pa1nvch. Są ta pierwsze od zmiamy o.r
d:vmacjł wyborczej, dziękij którei liczba 
wyborców wz.rosta o kilka milionów. Wy 
borv te wsiadają duże znC1Jcrenie. ponie
waż na :podstawf.e obeanyic:h wY'IJików be
dzf.e można ooonić, .iak ułożą sie siły stroo 
niictw podczas wyborów g-erneralnvch. ja„ 
kie odbędą się w przvszl'ym roku. W o~ 
nvch wyborach bierze udział kHka ug.ru
powań robotniczych. 

POMNIK KU CZCI A·R·M.H INDYJSKIEJ. 
AcencJa telerr::.ficzna .. fxpress". 

Londyn. 25 września. 
Lord Błrkhead, sekiretan dla spraw In 

cit.ii O<ls.foni dlnia 7 paiździerinika w New 
Cha•tpel JJOmniik. k-tóry bedm•e wzniesiony 
dla upamiętnienia udziafo armii i·ndyjskdej. 
\V' wojni·e świa1owei. W uroczystości we
zmą ud~iat przedstawi.oiele airmii asngiel
ski.e.i 1 francuskiej. Z Indii ·Przybędzie od
dzia1t sformowany z były.eh uczestników 
wo.~ny Ś\viatowej. Pomnik jest wybudowa 
ny w miejscu, v. którem svec:ialillie oozma 
czvlv się wo.iska indyjs:kle. 

11 MILJONóW WYDAWNICTW 
BIBLIJNYCH. 

ArencJa Wschodnia. 

Londyn, 25 wrz~śnia. Jak 
wyni1ka ze sprawozdań Brytyjskiego To
warzystwa Biblijnego, sprzedało ono w 
ciągu roku ubiegłego 11 miljonów wy~ 
dawnictw biblijnych, wydanych w kilku. 
dziesięciu językach i narzeczach. 

Zwycięzca i zwyci~żony w li"" 
landzkiej walce w„borczej. 

Od lewej: prez~s ministrów Cosgrave i. 
pnywódca opozycji de Valera. Pono
wne irlandzkie wybory wzmocniły sta• 
nowisko Cositrave'go, xaś de Valera sk& 

sany na dal1zą bezowocn~ opozyci•· 



~Z::--_____________ ...;..Kt.ffi~~~·:Ul'E;;:.?R~L~ó~D~ZK~r':;.: • ..= Ponłedzialek, 2f> WT~Snla 1Y2't_.roitt~-=-·-------------------- Nr. 26C 

o 
f Z wielu względów zasługuje na uwagę 
nowa książka znanego publicysty Henry
ka Massis'a p t. „Del en se de l'Occident11 

(Paryż wyd. Plon). Książka ta wywołała 
ożywioną polemikę w prasie francuskiej, a 
ponieważ w dużym stopniu dotyczy Nie
miec i Rosji, . spowoduje z pewnością jej 
dalsze odgłosy. Najbardziej obchodzi 
autora zagadnienie Wschodu, gdyż stam
tąd właśnie nadciąga niebezpieczeństwo, 
Wiele więc miejsca zajmuje w prasie p, 
Massls'a Azja bliska i daleka, wiele też 
znajdujemy materjałó dostarczonego przez 
Chiny i Indje. 

W najogólniejszych zarysach teza auto
ra przedstawia się następująco: Dzięki 
zwycięstwu Jana Sobieskiego pod Wied
niem, wytworzył się stan przewagi I wyż
szości Zachodu nad Wschodem. Przewa
gi tej. lu~y azjatyckie dzisiaj nie uznają, 
przeciwnie, dążą do zniszczenia „człowie
ka białego". Nietylko chcą go wytępić u 
siebie, lecz, co jest właśnie najgroźniejsze, 
dążą do zniszczenia go w jego ośrodkach 
bytowania na Zachodzie, W tym celu mo· 
bilizuje W schód wszystkie swoje siły i 
wszystkie potęgi jawne i tajne. . 

Ze wszystkich stosowanych przez 
Wschód sposobów rozkładu cywilizacji za· 

z c.· 
chodniej - wysuwa się na czoło indyjska 
negacja indywidualności państwowej spo
łeczneństw, podważania autorytetu odręb
nych państwowości narodowych, szerzenie 
nienawiści do wszystkich niemal zdobyczy 
cywilizacyjnych Zachodu. W zakresie 
spraw ku!turalnych odpowiada tej akcji 
propaganda metafizyki I - poezji w ro
dzaju Rabindranatha. 

P. Massis, oceniając wartości cywiliza
cji wschodniej, dostrzega ich niższość I nie
dostateczną z chrześcijańsko-zachodniego 
punktu widzenia, siłę etyczną. Nicby nie 
h!1o dla nas w tem niepokojącego, gdyby 
me fakt, że Europa zupełnie niedwuzna· 
cznie zaczyna smakować we wschodniej 
„wiedzy tajemnej" i gdyby nie dwaj kucha
rze, którzy z wrodzonem zamiłowaniem 
przyrządzają Zachodowi zakazane a wyra
finowane potrawy. Jeden z nich - to 
Niemcy, którzy od dawna poczuwali się 
do związków duchowych z światem 
wschodnim, a po wojnie ostatniej zwrócili 
się wyraźnie ku Wschodowi, przyswajając 
sobie (przynajmniej formalnie w postaci 
tysiącznych przekładów) wszystko - co 
tylko uchodzi za mądrość Azji. Zaraz po 
wstrząsającej klęsce wojennej zaczęli szu
kać ratunku i pociechy w nowym mesja· 

p 

• 
niźmie. Jest jeszcze Rosja. Mistycyzm 
rosyjski, wyrosły w Azji, nadal jej sokami 
karmiony, skupiany dla nieuniknionej pro
pagandy w pismach Dostojewskiego (tak 
bałwochwalczo uznawany w Niemczech) 
- oto jeszcze jedno straszne widm.o, gro
żące Zachodowi. ~ 

Tak więc wytworzył się olbrzymi front 
od Pacyfiku po Ren I Adrjatyk, zwrócony 
przeciw Zachodowi. Zanim ta straszna 
siła zwali się na osłabióny Zachód, szerzyć 
się będzie kult myśli i poezji wschodniej 
działając rozkładowo n~ życie zdrowyc~ 
społeczeństw. Faktem jest niezaprzeczo
nym, że od czasu wojny ludzie zostali 
ogarnięci szałem mistycyzmu, szukaniem 
ucieczki od życia realnego w różnych teo
zołjach, w tysięcznych sektach, idących ku 
nam ze Wschodu jako takich nie nadają
cych się zupełnie do przetransponowania 
na grunt europejski bez wielkiej szkody 
dla ich wyznawców europejskich. 

W tem wszystkiem widzi Massis z dnia 
na dzień WZ!"astające i coraz groźniejsze 
niebezpieczeństwo dla Zachodu i wzywa 
do walki tych, którzy nie zatracili zdro-
wego rozsądku. I. G. 

o 

E LIN E. 
Olbrzymie oszustwo loteryjne. 

t00.000 mk. wygrywają urzędnicy loterji klasowej. 
Sąd berHń!skf rozipaitrY'\vał w dniu 

~CZO!I"a!i\Szym niezw}'ftrle semsa·cy;jną Sipira
wę. 

Na ta.iwie oslk.a1rż01111'ch zasiedin d!wa.j 
UJrzędnk:v kfasorwed loterJ'i. i1I1s:pektor lotie
t"Ylinv Boehm i sek:iretarz Szleilstenn„ któ
'fZ;Y doipuścili się ollbrzymiego oszU'stwa 
podczas ciąg,niienia losów. 

Obat1 ci urzędmky na poczaitku roku 

ke, u.krywająic róiw.nocześo.1ie rolike ze 100 
tyisiącamJ wyg-mną. kitórai 111astei1J'I1i·e padła 
na lios Boehma. 

Nastęip.nego dnia z,gJosHy sie żony o-, 
skacionych u kol·ek1fora i za:imka·sowa:ty 
wyg.raina. 

Mainewr ten powrórzviH pomysitowf u
rzędnicy d•wa razy i usi~owaH oo raz trze 
ci szicześda próbować. 

Brzy hzeciem cia.gnh!111iu zidema·skowa 
no oszustów i aresztowano. 
S~ skazat Bo-ehma ;na 2 lata i 3 rnie

sią.ce więz:ieniia i tysiąc mk. srrzvwny, -
Sz:leinszteina na p6Hora- roku więzienia. 

PUJbticzmość z nad1wyższą uwaga. '])rzy
S~'!llc.hi-wa·~a się p.rocesowi~ a ziwtaszcza z,e 
mainiom eksJYe.rtów o wze'biegu ciągnie
!llJa i origan.izacii lot.er.fa 

bi'iei.ąceg--0 dzi·ęiki pomysłowej manl'l)lll'lacji , 
pdtraiilrnJi ftiak się mzą.dzi1ć, f,ż wygir:ama w ·-•'il*"illi$!1MB!!~lli1Bm@D&ti!llli!lilll• ill&S!l!!EliJii~t•&&&'illt112!i!!mmm11;;.l!!l-llllllBiliiiA:l·~-!!l~§ii!BW!Bill:mttl&mBDA*Bmllllll*!ZEl&Ellm 
rwysokośd 100,000 mk ·oo.dla na ,1os, bę
'dącv iw ich iposiadrun1u. 

Proces WYWOfat 2)1'0z;umi'a.!le za<i1nitere
sowanie. Naitlio'k p·uhlilczmości był tak wiel 
fil, że iprzys?Jto do licz.nych awa111twr i za
iłedwiie cz.ąlS1filra żądnych wra21eń zmieści~ 
ła słe w saili irowiraiw. 

Obaj oskiairrenł ;przyma1ą się do w:fuy, 
lecz obciąiż:ają z drugiie1 sitrony genera11ną 
dy-rekoie loterii. stiwilerdzzjąc, iż kootroila 
przy ciagindeniu piozostawfatai wiiede do źY 
czienia. Zdairzało się · reż często. iż losy 
wy,padałv z bębnów, oo umoż.J:Lwila1fo 
mienioofe tycwe. 

Caty ;prooes pośwdęron:y był gtównJc 
f:emu zrurzutowł, gdyż gietle!I"a!lille] d'Ytfek
cji spec'.]a1Jnie musi zależeć na tern. by akr 
lowwaniia mite wzbudzał ź.aidlnyich podej
!l"zeń f nie rzu.cat cienia ina dy:r.ekicję. 

o~zustwo miało prz.ebieg następujący: 
Pewineim dnia os!ka'l'iżiomy linso. Boehrn ma 
laizł na posadz,ce jediną z rolek. które za
wierają numery losów i madą być w bę.b
nile. Z rolką ta. udaf sie Boehm do s.ek·re
:tarza Szleistei'lla f zawo1po:nowa1t mu 
ws.paniate poSułiliede! Seiklretairz się zgo
dz.it. 

Boehm. który z urze<lu sweg-o mta.t po
wierzone sooiie wyda1wamfie zapasowych 
fosów poozcziegóLnym ko~·eikturom. dal 1Ds 
który ~osit numer identycz.ny z numerem 
zna,\ezione.i rolki. -- kolekltoroiwi be'l'lm
skiemu i za.p1ew:nft sohie rówmoczieśnie kup 
no t.e·goż losu. . 

Zarazem umóiwi:t sie ze Szll,eisbei!Ilem, 
że pewnego dnia ciąginieni1ai i w ,pewnl'ym 
momencie wy.v.-ota numeir swego losu. 

Szl,eish~iin zaś miat 111ajwYżisza w tym 
dr.m sta·wkę rzucić na wywota11w los .. 

Caly tem „trick" dlate~o byt mo.żlil\Vy, 
że Boehm byt czymw jako komisarz. Jote 
rvinv przy bebni·e z numerami. podczas 
gdy Szlełs1telm stat zmów przy kole, wy
TZ1.lca„ia.·cym wysokość wyg;r.ru11ie1i. 

Gdy wreszcie jednak miał wywofać 
wv~ram1, w sumie 100.000 mk okaz.rut p.ew 
re wahami1e, sumy nie wywotat lecz }esz

. a-.e raiZ się,g1t1~ł do k~ 1 oo®t lnn-ąr rol-

o aem piszą inni? 
ASY. p ZEGL· D 

AiNT11P ARLAiMENT ARYZM NA RZECZ 
PARLAMENTARYl!~U. 

..Kun.er Warszawski": 
„Zła praktyka w dziedzinie dążeń do 

swobodnego obracania się władzy wyko
nawczej. prowadzić musi do wyników 
w.ręcz odmiennych od zamierzonych. Nie 
odrazu, ale za to tern głębiej może się roz
wijać przeświadczenie, że droga. obr!l!Ila 
do wzmocnienia rządu, była niewłaściwa, 
fałszywa i nawet szkodliwa. Próżno prze
konywalibyśmy, że zawiniły tu błędy o
sobiste., które nie mogą dyskredytować sy
stemu. Powiedzą nam: ten system sam au
tomatycznie psuje ludzi. Nie umieją ool ko
rzystać umiarkowanie z upraW'tlień zdoby
tych. 

I tak to opłnja może być odrzucana z 
powrotem do poJęć praWlllO-I>OlitYcznych 
dawnych, już jakoby anachronicznych, Już 
jakoby uległych zba·w.lennej ewolucji. 

Zdrowe wyobrażenia o równowadze 
władz, 1;1. o ograniczeniu sejmokracji. tak da 
leko htż posunięte w Połsce, mogą się grun 
toW1nie zachwrać pod wpływem doświad
creń odwrotnych, doświadczeń z jaskrawą 
przewagą władzy wykooawczeJ. Może już 
się zachwiały. 

ECHA PROWOKACYJNEJ MOWY HIN
DENBURGA. 

„Km1~r Poranny", ~isząc o „święcie 
triumfu" Niemiiec. zaznacza. że 

„Niemcy stają obecnie z podniesiQ!lą gło-
wą, w aureoli Z'WYcięstwa i triumfu nad u
pokorzonymi nieprzyjaciółmi. Pokonana prze 
dewszystkiem jest fraincja, na którą spadają 
wszystkie następstwa poniesionej klęski. Gdy 
by nie wspaniałomyślność nie:niecka i tarcza 
Anglji - Hindenburg wypowiadałby swoją 
mowę w W-:rsalu, a generał H'eye odbywał
by pr.zegląd ~eichswehry na Polach Ełizei-

skich ... Ta4cle są w umysłowości niemieckiej 
skutki polityki pojednawczej i ofiarnej, zaina· 
ugurowanej przez p. Brianda. 

Opowiadają, że p. Briand nie chelat wie
r(l.yć w autentyczność mowy lliindenburga, 
ani w wymianę jego depesz z Wilhelmem II: 
była to zbyt gorzka niespo<lzianka dla sielan 
ki lokarneńskiej". 

„GŁOS PRAWDY" ATAKU.TE MIN. 
DO fi.RUCKIEGO. 

W•e wczoirajszym numerze pośwlę.ca 
„Gtos Prawdy" wstępny arlykuł 1nasr,ym 
stosunkom w dziedzinie szko•l1nnctwa. ubo
tewająJc. iii od wy.padków madowych nlc 
się ni•e zmii-em•iilo. 

„Gtos Prawdy" pisze: 
„Jest nie ulegającym wątpliwości faktem, 

że Min. W. R. i O. P. nie Jest dziś warszta
tem twórczej myśli wychowawcze! i obywa
tełskiej, Jest natomiast urzędem bhtrokraty
cznym, pracującym w myśl najgOll'szych zwy 
czajów i obyczajów ś. p. biurokiracji attstrjac 
kieJ. A nawe..t gorzej''. 

A da:lef: 
„Czas miJa, czas drogocenny, a odrodze-

nie s'Zkolnktwa nie postępuje naprzód. 
Jak dawniej szkoty wyrzuca·ją co roku ty 

siące źle wychowanej i źle wyuczonej mło
dzieży o żadnych przeważnie aspiracjach I
deowych, o słabej umiejętności pracy, ma
te~jał, na którym tak łatwo żerują najdzik
sze hasta nacjonalistyczne (?). Jak dawniej 
urzędy oświatowe są w olbrzymiej swej więk 
szości bezdusznemi maszynami, załatwiające 
mi z pewną bardzo nieznaciiną· szybkośclą 
odpowiednią ilość papierków w przepisanym 
czasie. I jak dawniej panoszy się obskurne, 
wsteczne, przeciwrządowe partyjnictwo, za
zdrośnie strzegące swych wpływów". 

CO d·zień 
niesie? 
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KONFERENCJE WOJEWODY 
JASZCZOŁTA W WARSZAWIE. 
W sobotę wieczorem powrócił z War· 

szawy wojewoda łódzki, p. Jaszczołt po 
odbyciu szeregu konferencyj z przedstawi· 
cielami rządu. Przedmiotem tych narad 
były sprawy kredytów na roboty inwesty
cyjne oraz obecna sytuacja w. łódzkim 
przemyśle włókienniczym. (e) 

OPIEKA MAGISTRATU m. LODZI NAD 
CMENTARZAMI POLEGŁYCH W RO· 

KU 1905/6. 
Na posiedzeniu Magistratu omawiano 

m. in. sprawę opieki nad grobami pole
głych w r. 1905, które znajdują się na Sta· 
rym cmentarzu przy ul. Ogrodowej. Gro
bowce te w liczbie kilkunastu znajdują się 
obecnie w stanie zaniedbanym. 

Wydział Gospodarczy otrzymał polece· 
nie uporządkować groby te w jak najszyb
szym czasie i utrzymywać je w stałej pie-
czy. (e) 

RACHUNKI TELEFONICZNE ZA LI~ 
CZNIKI DOSTANIE tóDż DOPIERO 

W LISTOPADZIE. 
Pierwsze rachunki za rozmowy telefo

niczne, przeprowadzone w okresie pierw· 
szych 3 miesięcy od wprowadzenia liczni· 
ków miały być rozesłane abonentom wraz 
z rachunkami za październik, na początkt' 
IV kwartału br. Rachunki te za rozmowv 
ponadkontyngentowe, wykazane licznika.' 
mi rozesłane będą abonentom telefonicz
nym dopiero w 11s'wpadzie. 

100 ... /etni jubileusz Cechu 
Mistrzów Ślusarskich. 

W dniu wczorajszym odbyła się wielka 
uroczystość 100-letniego jubileuszu Cechu 
Mistrzów ślusarskich w Łodzi. 

W godz. porannych członkowie cechu 
oraz zaproszeni goście zebrali się w Re· 
sursie Rzemieślniczej przy ul. Kilińskiego, 
skąd uformował się pochód i ruszył w stro
nę katedry na nabożeństwo. 

Uroczyste nabożeństwo odprawił J. E. 
ks. biskup Tymieniecki, poczem wygłosił 
okolicznościowe kazanie. 

W tymże czasie odbyło się uroczyste 
nabożeństwo w kościele ewangielickim, 
które odprawił pastor Lipski i wygłosił ka
zanie w języku polskim i niemieckim. 

Po nabożeństwach uczestnicy tej uro
czystości przybyli do Resursy Rzemieślni
czej, gdzie prezes cechu Bolesław Kop
czyński wygłosił dłuższe przemówienie z 
okazji 100-letniego Jubileuszu i powołał 
na przewodniczącego p. Lebrechta. 

Następnie zabrał głos Wacław Kop 4 

czyński, który omówił historię i znaczenie 
cechów, zaś sekretarz Zieliński streścił 
powstanie i rozwój Cechu ślusarskiego. 

Po licznych przemówieniach uczestniq 
uroczystości udali się na bankiet do re, 
stauracji hotelu 11Manteuffel". Wieczo· 
rem odbyła się zabawa taneczna. 

Uroczystość wypadła bardzo okazale. 
pozostawiając na uczestnikach niezatarte 
wrażenie. (u}. 

Rejestrac1a roczni ka 1909 
W dniu dzisiejszym winni się zgłosić do 

rejestracji w lokalu biura wojskowo-poli
cyjnego przy ul. Traugutta 10 punkt. o g. 
8 rano mężczyźni rocznika 1909, zamie
szkali w obrębie m komisarjatu policji o 
na21wiskach na litery początkowe L, L, M, 
N, O oraz zamieszkali w obrębie IX komi
sariatu policji o nazwiskach na litery po
czątkowe A, B, C, D, E, F, G, H, Ch. I, J, 
K, L. 

Jutro zgłosić się winni do rejestracji" 
mężczyźni rocznika 1909 za.mieszkali w 
obrębie III komisarjatu policji o nazwi
skach P, R oraz zamieszkali w obrębie IX 
komisarjatu policji o mszwiskach na litery 
~ M, N, O, P, R, S, Sz, T, U, W, Z. ż. fi} 



/ 

~r. 26ł „KtfRJER ł~ÓDZKr. - Poniedziałek, 26 wr~e~r::a 1927 roktt. I 
~---------------------- ·-·~-------------------------

Budowa szpitala okrągo
wego Związku Kas Cho

rych. 
Onegdaj odbyło się posiedzenie zarzą

d11 okręgowego związku kas chorych, na 
którem rozpatrywano sprawę budowy 
szpitala przy ul. Zimnej. 

Postanowiono wydelegować do Białej
Bielska inżynierów Lisowskiego i Sunder
landa oraz dr. Tomaszewicza, którzy bę
dą mieli za zadanie zbadać na miejscu pla
ny budującego się tam szpitala, aby móc 
poczynić odpowiednie zmiany w budowie 
szpitala w todzi. Chodzi bowiem o to, by 
szpital w Łodzi posiadał najbardziej nowo
czesne urządzenie zastosowane do najnow 
szych wymogów techniki. 

Wkońcu uchwalono zwołać na dzień 
16 października zjazd delegatów okręgo
wego związku kas chorych, na którem 
omawiana będzie sprawa podwyższenia 
składek poszczególnych kas związkowych 
a to celem dania okręgowemu związkowi 
możności jak najrychlejszego wykonania 
budowy szpitala. (i) 

„Ksiqżq !viezlomny" .;.. na 
budową kościoła w Bq-

doniu. 
P. Juljusz Os·te.rwa w umaniu pracy, 

Jaka wre dokoła budowy kościoła w Bę
doniu. przvrzcld we ś.rode cLnfia 28. 9. raz 
jes.zicze zaszczycić cziarująica swą girą 
prredsfatwien.ie w Teatrze Mlcisilcim ze 
W'Zlt'lędu l!la cel PoWYŻSZ.Y. 

D:vrekoji Teatru i całemu zespofowi 
arl:ySitów z.a off•ir.ność i cala g-aimę sym
ipa ti.tf dla zibożmeiro celu., p. JuJ:ituszowi ~ 
s'terwie z,a Poświęcenie nam SJWego ta
lentu i żyiczliwośd, ca.femu SP-Ofecreńsitwtt 
kltóre lak bo]!O:ie z.ruwsze t>aoiera Diętroe 
cele, a W §.rodę specja~nie ro UCZYilll - a 
l>rIOri komi•tet składa za naiszem oośre:d
niot'wem staropolskie „Bóg zrupbać". 

'/Vagrody za turnie/ sza
·chowy w Łodzi. 

Swego czrusu odbył sie w Łodzi wiel
ki furnlei szachowy. zor.ira1nizowany wcI 
1Protiekitora1'em marszal!ka PiJ!suds1ciego, 
który WYZ.naczy.f nag;rode 2 'tysface :d. m 
na)piękniejszą ·p.antję rozegrana. w tym 
rturnieiu. 

Obecnie specja1lma komiisia sę<lzf ow
ska p.o dokladnern zaoozinaniu sle z wY
niikami ltu!rnleju szachowego 1mzymafa tę 
naw·O·dę Kazimlie.rzowi Maka-rczyikowi, 
wybi·tinemu szaclliście wairszaw1sl!dem1U. 

Bursa szkoły w1ókienni-
• 

CZO/. 
Jak donosii!i§my, Mag:iisftira't m. Łodzi, 

na skutek wośby Rady 0.pfekuńcrei Pań
stwowej Szkoły Wlók!ieninicrel w Łodzi, 
doceiniaj·ąc wie•lkie zmaieoonie Jted mstytucj~ 
dl1a miasta - odstąipi1l w drodze dairowfiz
t!Y na rzecz skarbu pań&twa Ddls'kiego 
cześć pil.aicu miejsoktieio u zibi·elrtl u11tc To
wa·mwej I 6 ... gio Sie.roo.ia pOd budowę bur
sy dla 150 oczniów wspomnfainie.i· szikofy. 

Ponieważ ofiarowanv terem, okamf się 
za s7Jczup•ty, Rada O~elmńic.za Paootwo
weJ Szk. Wf ókieniniczei zvł.r6ciłia sfę do 
Ma,g-fiSitTatu m. Łodzi z iprośba o zam:ialnę 
wyml1enione.go ter.emu na .większy, 

Magtst.ra t, w uwzgilę<lmien{u 1powyższej 
lprośbv p.ostanowiit. na willliosek Wydzł~l'lu 
BudownirC'twa, ofiarować na ws1o<}t11Jllfany 
cC'l terem· przv1•eg-fy o oow.ier.zchni 360 m. 
kw. na p.op.rzednich wa.n.mkach. t j., że 
t·eren tein użyty być mo'ie jedm'iie ood bu
dowę gmachu bursy, a r-obo·tv budowlane 
rozp·ocz~te być maja .przez ska·r:b oo.ństwa 
w .clą,gu 2 1alt od daty dairowimY. 

ARESZTOWANIE „CUDOTWóRCY"
LEKARZA W TOMASZOWIE. 

Na terenie województwa łódzkiego gra 
~ował od pewnego czasu Józef Kiela, poJ _ 
dając się za lekarza, którzy posiada zdol
ność leczenia chorób przy pomocy jemu 
tylko znanych ziół i specjalnych zabiegów 
leczniczych. Ostatnio Kiela uprawiał 
swój proceder w Tomaszowie, dokąd też 

· przybył do niego na leczenie włościanin ze 
wsi Twarda pod Tomaszowem, Łukasz 
Chmiel z opuchniętą ręką. Kiela zrobił 
Chmielowi kilka zastrzyków, po których 
jednak nastąpiło znaczne pogorszenie i 
komplikacje. Wówczas Chmiel udał się 
do s:.::i)itala miejskiego, którego lekarz 
sko11statował niebezpieczne zakażenie 
krwi po źle zrobionym zastrzyku. Wobec 
tego policja zainteresowała się cudohv6r
cą, który pociągniety został do odpowie
dzialności k~ ~) 

Masowe wiece przedwy orcze. 
Dziś rozpoczyna • 

się składanie list kandydatów • 
Wszystkie komitetu okazują żywą działalność. 

• • • 
Niedziela. UP'ty.nęta ,pod makrem wie

ców pirzedwyborcz.ych, onranizow:anych 
maisowo iprzez wszystAde komitety wy
borcze. 

.Atmosfera wieców burzliwa. co jes't zu 
peln~e za:ozumia•tie . .R"dYż zaiwsze i wszę
dzfe zmafduja sfo opo.zycjoniści. usi.ftujący 
r<>zbić zebrainie pirzeci.'Wl!lików i pirzefor
sować swe hasta .. 

Jest to za:ko1kzome ?JWY11-cle ilnterwoo
a;ą ipolkii. 

Dotychczas wszysilkiie komitety stoją 
twardo na zajęfwh stalnowiskac.h i sfaobe 
sn w.Ldoiki. 111a zhliżieinite się i ooiwa©niejsze 
ziblokowanie. 

Moillitwe - i w 'to musimv wierzyć, -
ż.e jeszcze w os.taitinied cbf\Vlitli .nasta.fP'l po
prawa sytuacji orzez wraczenle się w1ę'k 
szych zrr-reszeń polskf.ch. 

Listv kaindydatów JXJdame beda już w 
najblilższych godztnaieh do wb:Ucznej wia
domości. 

DowJ.emv się, kotl111 oowlerm sie rządy 
miastem, kto na swe baJ11ki: bierne tak p0-
waż'llą odpowiedzla~ność z.a r.aiciainalina go 
spodai:rkę mnej.ska. 

W numerze j:Ultrzeisz.vm zastamowimy 
sie nad JYrzy1J)Uszcza!lll'Y'Ill składem pirz,y
szt~ Rady Mi·e.iskiei i od:ważymv s.ię pio
czvnić pew!lle ohHcze111ia szams wybor
czych w.szystkiioh rywalizujących z sobą 
gnll). 

KONFERENCJA MĘżóW ZAUFANIA W 
SPRAW1E NUMBRóW LIST. 

W dl!lfu wczorajszym odbył·o· się posie
dzenie prz.eds.taiwlcieli l>OSZCz>eg-óLnyich ko 
md:teltów wyborczych w SJJ'fa·wiie t><>roz.u
mI·enła: się oo do podzia·hl mfedw siiebk~ 
koleijnyich nu.merów d1a Us~ WYho1rczych. 
W wvniku prosiedz.e·ni.a oostamowi-01110, iż 
w dmf.u dzi:sie.jszvm o RIOdz. 8.30 rair10 mę
żowie zaufania lromitetów wybo•rczy.ch P. 
P. S., Ch. D.. N"SPP i Bundu z,g-f os.z.ą się 
do •Pll"ZeWodndiczącegoi .R'~ów.ne1 komilsji wY 
boricze.t i wzedsitawią swe lfs'fv w tej. ko
lejności, z jaki·eo IJ)ragtna, uzyskać numery. 

A więc NSPP JJ'fRrortle otrzyma:ć nr. 1. 
PPS nr. 2, Ch. D. i!ur. 3 i Bmd nir. 4. (~') 

WIBCE CHRZ. DfJMOKRAiC.J1J. 
W dniu w1czoradszYm odibyilo się kHka 

wieców. zori;anizowanyich mzez Kmnttef 
Wyborczy Zj1e<lm. Orgain]z.rucyj Chlrz., na 
któryoh wzemawfa4i: wilOOm'ez. Orosz... 
koW1Ski. Amlfuni' Chaciński z Wairsz.arwy, po 
set Rooh. pase.f Urhaiński, ira<llll:v Pa'W1fuk', 
Zubr:ilm, taw.n~k Kulamowibz. '!>. R'OSaikuk 
i Jinni. 

Wiece odbyty się prz;y ul. Baiz.arnej 5, 
w sali Maistrów Pabrvcmyic:h f)łt"ZY ut że 
r<>mskLego 74, w isa!lii Domu Ludowego 
PTZ'Y' ut. ·przejazd, m·a: Za:rze'Włie l Dą.lbrów 
ce. Wiece m:iaty i!l'<loi;6f vrnebfle~!! s1pokoj
ny, jed.-yinie n.a Za•rzewie czi~cmkoiwJe Pion
skiej Pa1rit.itf SocJafalyczme.i sta:raiłi się za
kł6cfć SiPOk61. Joo111:ak inte.rrweric,iai .prezy-
d:ium wiecu potoivla 'f.emu kir.es. (uf 
WlEC POLSKIBOO KOM1ITETU OOS-

PODAR1CZEOO. 
W saM „l;uf!ni'a" mzy ut Siettldewk.za 

odh:vit się w dmfru wcz<na~szY1111 wlie'lk:i wfiec 
zwot.ainv pirzez Polski Komi:t'et' Ooopodar 
czym. Łodzi, :n.a kfóriem l[)lfziema:w-iail~: .p-0-
scr Dziierfawis~d f dr. Ka1Us.z. 

Po iprzemówleniach 'JJ'f'ZedS:f.a.w"cieli iln 
nvch llITTll'JJOwań, uchiwailono ied'nQi.R"łośinie 
rerol:uo.tę wsPQl11'l1iainego Kl()mitellłu. (11) 
WCZORAJSZA AKAiDEM.TA NPR-ŁE

WfCY. 
W d'!Lf'U wczorajszym oidbyfiyi S:ię w~e

ce Nairodowe,R'O Robollniicresro Komffelru. 
W ybo,rcziegoo NPiR-liewiCY 111a . Mani, przy 
ul. Bobowe.i. 1t1a ul. Kątne1 lf:lT. 2. na Ba1~
taic.h, w ogirodzie .. Marcelin" l UlI'Oczvsta a 
kademj,a, wzedwybOf'czia w s·a~·l Fliłharnro
r.ji, gdzoie prz,emruwfaH wiceprezydenf Wo 
jew6dzlkl, P're.zes dr. Piohna. dv:r. Samlbo<r 
skl. wset Waszkiewi1cz. Kaźmiercz.aik i in 
'tli. Po przem6wienia·ch rozwi1t1efa sie dlu'l 
sza dvskU!Sja .. w cz.asie któreii zalbieTałi 
dos :vrziedstawlcfeile i'l1111y;ch umV!JłOiwań. 
W·IEC ZW. B. WOJSKOWYCH I INW A-

LIDÓW WOJENNYCH. 
W sa•ll „fmperjal" i:>TZY ul. Zawadzkie1 

r~dbvl się wiec Komiltielu W'.Vborczei;o Zw. 
b. Wofskowv-~h 1 J.nwa-Hdów Wo.ieamych. 

Nai wiiecu przemawlaH P.aiwlak. Pale
s for i lin.n I. 

W czasie dvskusH or.g-aniza~oriv wie
c-u w:,.iprQwadzili 7. sali ~1rzeds taw'.dla Blo 
ku Pr.acownkzo-Robo tł!'.1cze.rro (obóz ll!a
iowy) za. TOZlrZUCa:nie odezw,.. ~ 

ZEBRANIE KOMITETU WYBORCZEGO 
PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH. 
W dm1iu wczo.rajszym w saJl.i killla Spół 

dzielni Pra·ooiwników Państwowych od
byto się ziehral!lfe zwofa,ne pirz,ez Komitet 
Wyborczv Pmcow111ilków Umysfo.wyich. 

P.rziemawlall ;pip. Brajte.rtSlkL Le.waindow 
skf, BHski. adw. Bilyk i B3.1!insiki. przed
staiwidel PPS. 

OORACY WIEC NPR-LłJW1ICY. 
O g-odz. 10 rano w O·g-rodz].e .Zacisze" 

przy u1. Rzgioiwskiei 55 o<lbyl sie wiec Ro 
botnfczego Komitetu Wyiboirczego N.PR i 
Z. Z. P., na którym pr.zema·wdat oose•t Mf
c11ą.1ak, K111chdak. Go·t:adki i 1runi. 

Na wfec mzybyfo baT<lzo wiele o5ób 
z NPR-lewi.cy, kt6rzy ista-raM sie opamo
wać wiec i s:lmtldem cze,R'o wvniikta a
w~m1tma. która wklrótce zamie1ni'ta się w 
bMkę na pieśd. 

Na mi·e.vsce przybyła pohlcja, która· a
resztowata dwóch aiwainturudących sie o
sobników. 

Wiec zakoń1czono w s·P<Jlkoru. '(u) 

pps„LEWlCA USlł~U.JE ROZBIJAC 
W·IBC~ 

O g-ooz. 4 Po pot w sa:loi „Soikota" przy 
Ull. Aleksa1ndrowskie~ 51 na Batutach od
był sie wi·ec Komitetu Wyborczeiro· Zrze 
szeń Gos.podarczvch przy Resurisie R.ze
mieśl:nkze'.i. na keórem prnemawiaiti: b . . p0 
s·ef SzV'bitt-o i irnnf. 

Nastep,nie prezydium wiie,cu udziefa.lo 
gl-0su przedstaiwfclelom irunych ug:mpo
wa'ń. W tvm cza5'1e ziwol•emkv PPS-le
wicy stara~·i się zak%c1ć sipokói' i poczę.li 
śtl'i1e0wać „Mię<lzyina1rodó~e". Polkiai u
s.po'koita awain'f.uru1ąicycli sie. 

Da1lszv oi'ąg wie·cu mia~ mzeibie~ spo-
kojny. . (u) 

WCZORAJSZE WIECE PRZBDWYBOR 
CZE PPS. 

W dniu wcrorajoszym odbylo soi-ę 6 wie 
ców PPS oraz 2 zehrnnia pirziedwvborcze: 
wzv ul. Letni.ei 1, w loka1lu zw. zaw. ko
leja;rzv ;przy u[. Kinńskie.Q:o, w lolkalu k\no
te.a!tru „C0Jfo:s15eum" przy uil. Rzigowsk:i.ej, 
w kiino-'teaitrze „Syrnna" przy ull. Al1ek
sa111chow1skiej 27 f na Wdd.Ziewie orey ul. 
Ro1dcińsklei. W!-ece cxlbyly sle naogóf 
s.P'Oko·mie. (u) 

Ał<iCJA „NllE.ZALEŻNYCH''. 
W dnLu wcwra1}szym w saH J"'i1lbarnro

njJ od:bvl sfę wiec roroi:rainlzowainv vrrez 
Nfeza:leżnyich Soc.i.a·listów. • 

Na wiec ·Przybyto bardzo wiele osób z 
PPS-lewky, którzv dQmag-aili się do0s.u :po 
.prz,emówieniu dr. Drolbmeira z Krallrowa. 
Oliosu im jednak ni·e udz.fdo0no. 

Następni.e zahrat g"f()ls w imf eniu partii 
„Wo~ność", kt6ra nafożv do ws1pomnia111e
R'u bloku - Wiem i awa-Dłwl!'oswwski, ldó 
ry us.J)(liko fiI ziwole1n'111ków PPS lewllcy, o
świa<lcza.jq,c Im, fż ~ok „111:i ·ez.a;leiżm.y" ma 
.prawie len sam progiram. co i PPS lewiJCa. 
'vobec czego nafożato•bv inie przieszikadzać 
sobie wza.Jerninie. 

Wobec talk!i·ei;o oowłiadcrenfai zaipano
wait spokój., je<lymie gidziooi,eg-dziie 111a sali 
odmywa·tv: słę .g-~01sy 1J1ro:tiesitu PPS. Bldrn 
Pra00Wl11licro ... Robo·tinf.czesro l in1ny;ah ugiru 
'PQ'Wań umiiaTkoWattlY'Ch rw czasLe mzem6-
wleinfa1 Df't~isrowskie,gQ. (11) 

BLOK ŻYDOWSKI ROZBITY. 
Jak już donosiliśmy, w wyinidm niedoj

ścia do skutku ogóLne.iro blaku żydowskie
go przez wvstąpienLe ze,ń o•rtodoks·ów, sjo 
niści postaino•wili utworzyć blok sJonisty
cziny. W tvm celu odbY'la sle ko1nfe.re1:1cja 
miedzy prz.edis ta·wicielami mganiza.cj.i /sjo 
111isitycme:i i ttftatChduth. na które.! poru
szooo spr~nvę zblokowa.nia sie. 

Przedsta.wkiele tlitachduth zgudzHf 
się na przvstąipieni·e do biloku. lecz wd wa 
rnnki.em .iż orgattliza•cja sjOJnistyczna ni-e 
wystawi na siwej liście 111azwiska dr. R.0-
1,enbl>atta. Konferencja zostaita z,erwana f 
konoepcfa bloku s.io·ni•stvczine.g-o za,n:echa
na. 

W WY'l1fku powvższe.11:0· dr. Rozeinblatt 
zaiprosil ma konferencje pr:zedstawidela 
bloku i;os.po<l.airczeiro p. J. Elz.nera. które
mu zapropmowat 'WYstawiein ie wspól'l1ej 
listv do wybo.rów. 

Te 'f)ertrruktacjc również nie doszlv de 
skutku, poo,i.eważ dr. Rozembla·tt zaiofiaro 
wal blokowi gosoodarczemu zbyt d;;iJe
k1e mi·eJsca na liścle, zaś p, Eiz.ner byt zda 
nia, że blclk gos.Po<iarczy, rozpo-rządzając 
\vie1llką olością głosów. je·st w stanie sam 
przeprow.aidzić ki.J1ku kandyda16w. wobec 
czego naileża im się bliżs.ze m1e.lsca. Rolko
'vru1ia tedv iosta1ty przerwane. 

LISTA KANDYDATÓW PRAWICY 
N. P. R. 

Za'Wiiera ona. 40 naziwisk, iprzycz.ern pfer 
wsze mie:i&a za}mują K1rlczYński. kierow 
t1iik związku wtókmlarzv. fakubowski. pre 
zes związiku koleja·rzy Z. Z. P„ Paitikowsk! 
prezes kfohu NPR w b. radzie miejs!kieJ, 
Stembornw.sk.j., klero'Wttlik Zw. Praico1Wlll.i
~6w Mlej1skkh f Zakitad.6w UżYllecmości 
Pu'bl~czined. Ml1otecki, b. ra<l111y. (r) 

LISTA LEWICY N. P. R. 
W dmJu wczoraijszym uStallona zas'faita 

Usta ka1ndy.da1tów NPR-4ewiicy. Figurują 
r:a niej mastępruj.ąice nazwiska: oose:~ Wasz 
kicwficz. imż. Wacław WoiewódZiki, dr. 
Pichna. Andzielaik, b. radni Zubert i Pfet
fer, Kaczma;rek, dV!f. Samborski. przedsta 
wlciele nauczyidels~ Ochedallski i 
Bram. Dziamariski„ Kaooprzaik. Pośp1ieszyń 
ska, Otiwii1t1owski, Kaźmieuczaik i finmL 0-
góf.em n~ta zaiwlera. 60 na:27wiisk. fr) 

LISTA KANDYDATÓW PPS ZOSTALA 
OSTATECZNIE USTALONA. 

W dniu dzdsie.ist'Y1111 ztożo.nai zostanie . 
w gilórwnej komf'SH wytborczeij }iisffia kandy- ' 
datów PPS na :radinyoh młei1skiich. 111a któ
rej fig-urnją nas1ępują.ce nazw~ika: Stam1-
sl:atw Raioia.1bsiki, byty Taooy, se'kire'ta'I'z O. 
K. Zw. Zaiw., Józef Darniiele.wiicz. kl 'lJW. 
wtókniairziy, Stanfstiaw Kow.al:slkf. k·i·ernw 
nik zw. pira·c. 1:n stvt. użvf. oobL <lir. Ed
mund WUHński. Klemeinty1I1a O.rodziicka, 
i1nż. Ja•n ttokgrebcr. ai<iw. Rafał KemJ.J1I1e.r, 
A~i.ton-i Potkański. Stanfstarw Nowakotwski 
l'rezes Sto.W. B. Więźmiów Poli1t.. Józef 
Mardn!ak kl. zw. tramwatłairzy, Roma.m 
Iz<lebsld. Gola·ńiski. sekire1tairz k1. zw. kole 
ja'!"ZY, Wtadyslaw Dolecki. kier. zw. P•roc. 
Ka1sy Chorych, M.al!'ja Moskfewiczówna, 
n<l'uczvcielka. Lais, Pil'·Zew. zw. metailurg:is 
tów, A'leksande1r Nowakiowski. Bagins.'ki. 
nauczydel. Łecki. 

Jak wv;niika z liis'ty p'()IWyżiszie.i przy u 
kla.da'11flt.t ie.i uiwz1rlędnlo111e zosta1tv w pier
wszvm rzęclzi·e związki z.arwodowe. {r) 

,Chata Wuja Toma" na srebrnym e · ranie. 
Trzyletnia realizacja najwspanialszego ar~ydzieła filmowego 

Ki,l!krukroln.te czyiruiono jiuiż IJ)lró9JY iprze
nies•l·emif.a na ekran „Ob.afty W11ijai T01tI1a", 
a!le '\v1olbec br.akiu poltłrwbnycli nru tein ceil 
01lihrzytł11icli sit.ml i wolbec nierrnOtŻinOśd . 
sllrnim'piletoiwa1nla od:pQ!Wied'l1ii·ego, ipiell"W5zo 
rzęd1nego zesipo1tu, piróby 'te speitzruty na 
niiczem. Dopf.ero w r. 1925 nia~pofężn~ej
sz.a wytwómfa amerykańslka „Uni1versal 
Pictures Corip01ra:Non" aisygrnu~e n.a ten oe1I 
„Jbagaltelną s'llll'llkę" 2 mflljo'tlv do:larrów f 
poleca swemu czo1towe11111u reżyseTQl\vd -
tlair'I'y A. Poll1Jta.rdo1wtl, sikomplettowan.ie ze
s,po'f'Lt. 
Trzy lata tp1rawde 'ft1'1W1a fylfanvczmia prnca 

nad l]J1rDdiuikcią lego- dbrnzu i wres~óe 
dz.is, kiedy fillm jeisl ·zwpe1tC1f·e gotów { P'O
kaza111y zootaf przedstawicielom prasy w 
Ameryce, można rzec śmia.to, iż re.zu1lta t 
fl'rze:s.ze<l1t wszelk,ie o·czelkhYania. „Ohata 
WiuGa Toma" jest S'JJCZJlltem :tego, oo s-4u· 

ka i technika kinemaitogrnficzna wogóle 
dia1ć m~liie. W f,ilfilnie tym 01prócz 109 
sły.nnycih airtyst&w i artySJt~k. wystę:ptttja 
setki airtystó'v drugo1rzędinyich i tysfa,,,:e 
st.a·tystów. Zdjęcia do le1go fiamu <l'o!!ro
nane zos.taty tla ternnach Amery1ki Pót
r.ocneti i Poludn1owei,i, oo woda'Ch 01J•brzy
mi•oh rzek . na zbocz.a.eh i szczytach g-ór, 
\V naast<ł!rszvoh dizieJnacacli No1we.go Or
l·er.inu. New Yorik·u e1fc. 

Rolę gtówną, wu1ja Toma, kre·uje ge
nialny alktoir murzyn James Loł\vc, v.ryci
slka·j ą1c .grą siwą tzy wzruszein!la z o·czu za
chwyiconyicih widzów. 

Dz1i1enni1kairze ameryllrn.ńscy twieir1dzą 
j.eodn ogiłośnie , że „Chaita \\711ja Toma" t.o 
'!" .aprawdę najwsipania1sze arcydzlelo m~ 
mowc, na jakie s! ę mo~g-ta zdobyć do'tycb< 
cz.ais pQtęŻ!na sztutka k~emait;og.raificzn.a. 

- „ St. 
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Co dzlł usłyszymy z gło· 

łnlcy radjo-aparatu ? 
Pro91'a111 warazawskleJ ałacJI 

'nadawczej. 

Poniedziałek, 26 września. 

Warszawa, IO Kw. 1111 m. IO.OO - I0.30 Od
czyt p. t. „Opłacalność stosowania nasion szla
chetnych" - wygi. prof. Zdzisław Zieliński. I0.30 
- 11.00 Odczyt p. t. „Owoce, ich rasy i zastoso
wanie w gospodarstwie rolnem" - wygi. dyr. 
Starnaw:ski. Il.IS - 11.45. Odczyt p. t. „Korzy
ści racjonalnego stosowania nawozów pomocni
czych" - wygł, prof. MarJan Górski. 12.00. Syg
nał czasu, komunikaty PAT, nad program. 15.00 
Komunikaty. 15.20 - 15.45 Odczyt p. t. ,Hodowla 
owie!="· 15.45 - 16.15 Odczyt p. t. „Korzyści ply
n:\ce z racjonalnego stosowania maszyn i narzę
dzi rolniczych. 17.20 - 17.45 Odczyt p. t. Państwo 
wa praca nad wychowaniem fizycznem" wyg1. 
ppułk. Wt. Kiliński. 17.45 - 18.00 Nad program, 
komunikaty. 18.00 Koncert popolundiowy. Trans-
1'lisia muzyki tanecznej z kawiarni „Gastrono
mia". 19.00 - 19.15. Komunikat PAT. 19.15-19.35 
Rozmaitości. 19.35 - 20.00 XVIII-ta lekcja kursu 
elementarnego języka francuskiego 20.00 - 20.15 
Komunikat rolniczy. 20.30 Koncert kameralny. 
Wykonawcy: Kwartet J. Ozimiński (lsze skrzyp
ce - Józef Ozimińskl, 2-gie skrzypce - Henryk 
Gołębiowski, altówka Antoni Kmieć I wiolonczela 
- Lucjan Budkiewicz) Helena Zboińska-Ruszkow 
ski (śpiew) I prof. Ludwik Urstein (Akomp.). 
22.00 Komunikat policji, komunikat lotniczo-mete
orologiczny, sygnał czasu i komunikaty PAT, nad 
program. 

. 11\. 

SAMOBóJSTWO ROBOTNIKA F ABRY
CZNEGO. 

Onegdaj odebrał sobie życie wystrza
łem z rewolweru 18-letni Stanisław Koć
win, który pracował przez pewien czas w 
częstochowskiej fabryce włókienniczej 
„La Czenstochovienne". Powodem zama
chu samobójczego były niesnaski rodzinne. 
Koćwin zmarł w godzine po popełnieniu 
zamachu samobójczego, nie odzyskawszy 
przytomności. (e) 

KOMUNISTKI ŁóDZKIE ZASĄDZONE. 

W swoim czasie Sąd Okręgowy skazał 
komunistki łódzkie Różę W eintreter i 
Marię Kowalską na 2 lata więzienia a 
Esterę Neufeld na 3 lata. Skazane zało
żyły apelację i onegdaj Sąd Apelacyjny w 
Warszawie, po rozpatrzeniu sprawy wy-
rok sądu łódzkiego zatwierdził. lb) 

NOCNE DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżurują apteki: M. Lipca (Piotrkowska 

J93}, E. Millera (Piotrkowska 46), W. Groszkow
skiego (Konstantynowska 15), K. Gertnera (Cegieł 
niana 64), H. Niewiarowskiego (Aleksandrowska 
37), S. Jankielewicza (Stary Rynek 9). (b) 

TEATR MIEJSKI. 
„Panna flute" znakomita komedia-buffo 

Verneuil'a wstępnym bojem zdobyta w Teatrze 
Miejskim wielkie powodzenie wobec czego wy

borna sztuka będzie grana bez przerwy dziś wie 
czorem i we wtorek. Dziś ceny popularne (t. z. 
najtańsze). 

TEATR POPULARNY. 
Dziś, w Poniedzialek w dalszym ciągu arcy

wesola krotochwila w 3-ch aktach „Teść" pefna 
zabawnych scen i sytuacyj na tle wyborów do 
rady miejskiej. Wspaniale dekoracje oraz dosko
nafa gra aktorów z pp. Bieleckim, Urbańskim, 

Zielińską na czele zmuszają widza do bezustan
nego śmiechu. Kasa czynna od 11 rano do 3-ei 
po poi. i od 5-ej do 10 wiecz. Dziś ceny miejsc 
zrzeszeniowe. „Teść" grany będzie tylko do piąt

ku wfącznie. 

PRZEDSTAWIENIE DLA MŁODZIEŻY 

W nadchodzącą środę 28 b. m. o godz. 4 po 
poł. odbędzie się przedstawienie dla młodzieży 

~zkolnej, na którem dany będzie „Królewski Je
dynak" L. Rydla po cenach najniższych (~ zł. do 
40 gr.). 

---Oi---
P~daktor- Naczelny: 

Czesław OumkowskL 

Łódzcy kasiarze okazują żywa „dzlałalnośc" Pogoni dobry był lewy obrońca, środkd'Wy 
pomocnik i prawoskrzydłowy. W ŁKS naj 
lepiej spisywali się obrońcy Cyll i Gałecki 
oraz Jasiński w pomocy. Najsłabszym był 
Gosławski w pomocy. 

Dwie nieudane wyprawy po złoto runo. 
Po dość długiej przerwie włamywacze 

łódzcy znów przystąpili do „pracy". Pierw 
szem powakacyjnem wystąpieniem kasia
rzy był zamach na kasę „Powszechnego 
Towarzystwa Handlowego" przy ulicy 
Konstantynowskiej 95. Włamanie to za
kończyło się kompletną „klapą". Kasia
rze spłoszeni przez dozorcę nocnego nic 
nie zrabowawszy zbiegli. 

W nocy z soboty na niedzielę kasiarze 
przedsięwzięli drugą wyprawę do biura 
centralnego i sprzedaży Widzewskiej Ma
nufaktury Bawełnianej przy ulicy Cegiel
nianej 20. 

Kasiarze, jak wynika z pozostawionych 
przez nich śladów, w liczbie czterech do
stali się przez ogród z ulicy Wólczańskiej 
8 do letniego ogrodu „Scala" skąd z dachu 
jednopiętrowych komórek wybili otwór w 
ścianie teatru „Scala". 

Znalazłszy się w gmachu teatru wła
mywacze, dostali się na górne piętro ga
lerji, gdzie zaczęli czynić wyłom do gabi-

netu dyrektora Maksa Kona, w biurze cen 
tralnem Widzewskiej Manufaktury. Pra
ca ta dobiegała już do końca, lecz włamy
wacze spłoszeni widocznie przez kogoś, 
nie dończąc roboty zbiegli. 

Włamanie spostrzeżono rano i powia
domiono władze śledcze. Na miejsce dru
giego z rzędu nieudanego włamania przy
byli wywiadowcy Urzędu śledczego z nad
komisarzem W eyerem na czele oraz kie
rownik IV komisarjatu policji kom. 
Czyrkow. Włamywacze pozostawili na 
mi-ejscu włamania łomy żelazne i butelkę 
z jakimś płynem, którym polewali ścianę, 
dla zmiękczenia cementu, a tern samem 
łatwiejszego wyjmowania cegieł. Z innych 
śladów wynika, że działała tu szajka ka
siarzy - specjalistów, obeznanych ze swo
itlł zawodem należycie. Kasiarze zbie~li 
drogą przez się utorowa.11ą w kierunku uli
cy Wólczańskiej. W drożono za nimi ener
giczne poszukiwania. 

Na 11 min. przed końcem gry sędzia p. 
A urebach przerwał zawody z powodu 
ciemności. 

Zawody powyższe według przepisów 
będą musiały być dograne w Łodzi. 

UNION - W. K. S. 1:0 (0:0} 

Pierwsze zawody o puhar „Expressu„ 
przyniosły zasłużone zwycięstwo lepiei 
zgranemu i dysponowanemu zespołowi 
Unionu. WKS grający z 3-ma rezerwowy 
mi przedstawił się słabo. Sędziował p, 
Krachulec. 

G. M. S. - ORKAN 4:2 (1:2). 

Gra o puhar „Expressu" bardzo cieka
wa i ła<lna. W pierwszej połowie prowa
dzi dobrze zapowiadający się zespół „Or
kanu", jednak po przerwie ulega rutynie 
GMS-u. Sędziował p. Lange. 

lnowacja w piekarniach łódzkich. 

PIĘCIOBóJ O MISTRZOSTWO POLSKI 
W ŁODZI - ZDOBYŁA p. GRABICKA 

JANINA (Grażyna). 
(C-S} Na boisku D. O. K. Nr. IV odbył 

się w dniu wczorajszym pięciobój kobiecy 
o mistrzostwo Polski, który zgromadził na 
starcie za wyjątkiem Konopackiej, najlep
sze zawodniczki Polski. Zawody wypadły 
bardzo do brze. Techniczne wyniki przed
stawiają się następująco: 

Zastosowanie mieszadeł mechaniczn,ch. 

W wyniku długotrwałych zabiegów 
związku pracownik.ów piekarskich zosta
nie w najbliższym czasie wprowadzona do
niosła innowacja w kierunku mechanizacji 
piekarń. Innowacja ta idzie w kierunku 
wprowadzenia \Obowiązku zaprowadzenia 
mieszadeł mechanicznych we wszystkich 
piekarniach. W ten sposób zrealizowane 
zostaną postulaty związku pracowników 

piekarskich, którzy występowali w obro
nie sweóo zdrowia oraz w celu zwalczania 
chorób ~awodowych, gdyż jak przeprowa
dzone w tej sprawie przez specjalną komi
sję Magistratu m. Łodzi badania ustaliły -
stan sanitarno - higjeniczny i techniczny 
piekarf1 łódzkich pozostawia bardzo wiele 
do życzenia. (e} 

---:o:---

1) miejsce i tytuł mistrza pięcioboju ko
biecego dzobyła Grabicka J. (Sokół Gra
żyna Warszawa), uzyskując w skoku w 
dal 4,70 cm. w oszczepie 20.24 m., w biegu 
na 100 mtr. 14 sek.1 w dysku 26.95 m., w 
biegu na 500 mtr. 1:39.8. 

Tytunie powoienne. 
2} miejsce Rafjanka Relka (Grażyna 

Sokół Warszawa) uzyskując: po Grabic
kiej, która w ogólnej klasyfikacji zdobyła 
2840.17 pktów - 2073.05 pktów, 3 miejsce 
Hulanicka Alina 2663.67 pktów, 4 miejsce 
Woynarowska (AZS) 2608.96, 5 miejsce ' 
Wencka (ŁKS) 2230.60, 6 Jaszczakówna 
(ŁKS) 2211.86 pkt., 7 miejsce Warecka Ja
dwiga Warsz.) 2199.38 pkt., 8 miejsce Plu
cińska Helena (K111scheender P~bianice} 
2043.74 pkt. 

Odpowf(}dź na skargi palaczy. 
Palacze skarżą si.ę stale na tytunie o

becne, tęsknią do przedwojennych fabry
katów tytuniowych, którym dzisiejsze do
równać nie mogą. Dlaczegóż wobec tego 
nie powróciliśmy dotąd do przedwojennej 
prndukcji, z czyjej dzieje się to winy? Czy 
powrót taki jest wogóle możliwy? 

Trudno dać tutaj jakąś stanowczą od
powiedź. Faktem jest, że do niedawna nie 
mieliśmy wogóle z czego produkować wo
bec powszechnego zrujnowania plantacyj 
tytuniowych przez wojnę. 

Od roku 1920 do 1927 nie było wcale 
dawnych surowców rosyjskich, kaukas
kich i krymskich. Bardziej jeszcze ucierpia 
ły surowce tureckie. Plantacje najszlachet 
niejszych liści tytuniowych na wybrzeżu 
morza Egejskiego w Cavalli, Dramie, Xan
ti, Serres, Demir, Hissar zostały doszczęt
nie zniszczone. A kiedy tereny te przeszły 
do Gr~cji, ludność turecka· opuszczając 
swe siedziby, zabrała ze sobą nasiona od 
wieków uprawianej rośliny. Grecy znów 
wysiedleni z wijaletu smyrneńskiego, za
brali ze sobą nasiona tam uprawiane i plan 
tują je obecnie na nowych terenach W ten 
sposób powstają zupełnie nowe gatunki 
tytuniu, może nawet i dobre, ale tak dro
gie, że dostępne są jedynie dla fabryk, pro
dukujących dla bat"dzo zamożnych kra
jów. Gdy przed wojną bowiem za najlep
sze liście płaciło się do 12 guldenów za 
10 klg. (1 gulden 3.60 zł.), to obecnie cena 
ich podniosła się do 30 guld. hol. Tak sa
mo wzrosła znacznie cena od niedawna 
dopiero dostępnych surowców bałkań
skich, północno - macedońskich, hercego
wińskich, bośniackich itp. Nasze krajowe 
plantacje tytuniowe spotkał los podobny. 
Dzięki jednak wysiłkom produkcja się 
wzmogła i w roku bieżącym osiągnie przy
puszczalnie około 4 milj. kg. - wtedy gdy 
w r. 1926 liczyła 2,5 milj. kg., a w r. 1919 
- 14 tys. kg. 

Wyżej opisane warunki uprawy i han
dlu liśćmi tytuniowemi nie pozostały bez 
wpływu na jakość wyrobów. Stare, wypró
bowane resepty na mieszanki tytuniowe 
stały się obecnie nieaktualne - trzeba 
wypróbować nowe, przystosowane do no
wych gatunków tytuniu. 

Wyroby, jakie powstaJą, nie bę~ą jed
nak te same, co przedwojenne - me :na
czy jednak, aby były gorsze .. Z~esztą 1 ty
tunie zagraniczne, przypommaiące z po
zoru przedwojenne, nie są już takie~i. -
Najbardziej stosunkowo utrzymał. się na 
poziomie, zbliżonym do ~rze~W?Je~n~go, 
monopol tytuniowy austriacki, istmeiący 
od r. 1701, dzięki wydoskonalonym meto-

dom fabrykacji, które pozwalają z surow
ców różniących się od przedwojennych wy 
twarzać wyroby, przypominające te ostat-
nie smakiem i wyglądem. · 

e>-m;gi; ; !UP 

ZE SPORTU. Najlepsze wyniki: skokwdal Grabicka 
4.70 m., oszczep Woynarowska 25.97 m. 
Bieg 100 mtr. Grabicka 14 sek. dysk Gra
bicka 26.95 m. Bieg 500 mtr. Warecka 
1:28.4. 

Ł. K. S. - POGOŃ 1:0. 
Emocjujące te zawody, należały do cie

kawych w obecnym sezortie o czem świad
czyć może zapełniona trybuna na boisku 

Po za tern odbyło się mistrzostwo Ło
dzi w pięcioboju (ŁOZLA}. Tytuł mistrza 
zdobyła Węcka (ŁKS) 2230,60 pkt. 2) miej 
sce Jaszczakówna (ŁKS) 2211.86 pkt. 3 
miejsce Plucińska (Kruscheender} 2043.74 
pkt. 4 miejsce Zylberżanka (ŁKS} 1839.06 
pkt. 5 Kwaśniewska z ZHP 1663.74 pkt. 

D. 0.K. 
Łodzianie okazali się zespołem wyż

szym o lepszej taktyce, lwowianie przewa
żali techniką i siłą. Jedyny punkt dla czer
wonych padł ze strzału Stollenwerka z 
„wolnego". 

Gra przez cały czas żywa i ostra. W --:::--
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Dr. med. I OOLOSIENU. DROBNE. 
"° IO ll'OHJ n qraa. Ola po-~RYB ~l~KI .~er~ v~ • rro917 •• 

lliianlna nowe, uty
'.' wane na raty -
sprzedafe Chodkow 
ski, Sienkiewicsa 25 

7083 

Matrymonlalna. 
i:li(BS" szybko l ul2 fA dobru 1 

wyjść zamął lub się 
ołenić? Udaj się z: 
całem zaufaniemdo 
Mlędzynarodow e~o 
Biura Pośrednictwa 
Małtedshr „Matry· 
monfum" w War• 
szawie, ul. Nowo· 
arodz:ka 36. - Na 
katde listowne zgło 
szenie natychmła1t 
wysyła się kllb-' 
dzłesiąt atosown.1 

ofert, s:i:cngółowe · 
infonnaeje i foto
grafie 016b. prait· 
n"cych wyjść za• 
mąt lub ait otenić 
W arunlri przystęp• 
nc. Wybór t>\brsf' 
mil 

I .-ynq; l'ta}mnt•Jn• 011011•nl1 
powrócił 110 srossy. 
~~~*~ew -

Ubiory męskie, dam
skie, obuwie i 

swetry na wypłat• 
Piotrkowska 37. III 
wejjcle I piętro. :';::::_i m~:!:: fłftn~n I W11lMmnnlR 

płciowe. „!4 Ił 

(Leczenie światłem 
Lampa kwarcowa) 
promieniami Roent
gena od 9-2 i od 
4-8, 4-5 dla pań 
oddz. poczekalnia. 
Zawadzka nr. 1. 
esae+nea w aa 

Dr. 

P. BRAU ft 
Południowa 23 

i'lhceu otrzymać 
M pesadę? Musis:r: 
ukończfć kuna fa
chowe koresponden 
cyjne prof. Sekuło
'"icza, Warszawa. 
Żórawia 42. Kursa 
W'fllCsają listownie: 
buchalt11rii. ra<ihun
kowoścl kupłeekłej, 
konspondencji han 
dlo1nj, stenografii, 
nauki handlu, pra
wa, kaligrafii. pisa· 
nia na massynach. 
Po 11koll.cnni11 twla 

Specjalista dech'fo. ż"dałcie 
Chorób s k 6 „. proTk:tów;I. "lfJ~ 
n y eh, wene• natynowany nauczy 
rycznycb i mo• ciel udziela pol-
ezopłciowwch. sk!ego, łaciny. fi-
Lec:aenle światłem zykl, matematyki -
Lampa kwarcowa) w ukresi~ ośmiu 
Przyjmuje 9 de 11 klas. Przy5pa11bia 
i od 5-8 wiscz:. do egzaminów nau-

t PM+ N csyclelsldch I dla 
eketeruów. - Kl11Sa 
4 miesiące. - 6-lto 
Sierpnia 14 w pod
wórzu. 6651 

Lel:i:.-Denłysła 

J. thone~ 
Zamenhofa 6 

(Rozwadowska) 
front, II wejściw, 

1 piętro m. 18. 

nutynowany nan
n cxyc!oł muzyki 
(skrzypce fortepian) 
udziela lekcyJ. Ce
ny przyst11pne. Ul. 
Radwańska 12 - 5. 

StenoJtrafji biuro
wej, parlamen

tarnej (lektura) wyu 
cz:a listo"Wnie, szyb
ko, najdoskonaleJ : 
Instytut Stenogra
fiasny -Warszawa 
!:racza 26 ż,daj
cie prospektów. 

KBDftD I SPPHtłat 

Instrumenty ~usycs 
n• naftanłel sprze 

daje pracownia łn-
1trament6w muzycz 
nych Feliksa Bonie 
wicsa, - Lódt, ul. 
Tar!łowa 38. - dla 
szkół. naucsycleli i 
ucs:nl6w, rabat. 

Meble do sprnda
!'i nia lfarderoby, 
ssały. ł6tka. Wia
domość Lipowa _41, 

loknle i mlastkania 
ftdnajmę pok6j z 
BJ całod.11:ie11nem u
trzymaniem. Nowo· 
Zarznnln 46, m. 
1~2. 7026 

D
. oszukuję szopy od

powiedniwl na 
garat dla 1 s~m?
chodu w re1sn1e 
Przejazd. Sl1nki1-
wlesa, Nawrot. -
- Zgłoszenia pod 
„A. D.". 7090 

UJ. centrom miasta 
odnalmę 2 du

h ładne pokofe 
bez mebli mote być 
na biuro. Piotrkow 
ska 86, m. 8. 7128 

Hit u 

GABlłłET 

LuU. -Dentus. 
lOHDOWSHD 

u stolarza. 7100 ftkunerkapnyjmu- St Główna 51 

Ka wypłatę! Białe li fe zam6wienla- LECZENIE 
t>ł6tno, firanki, Kapecka, R:i:gow-

kołdry, chustki. Le ska 7. 4~37 i plombowani• sę• 
on Rubaszkin. Ki- gami,tać naleiy - h6w. 
lill.skiego « 4621 te katar Jtluek, ZĘBY sztu.cz~e ~~. 

Ha wypłatę! Dam- biegunki, uporcsy- podnieblen111 l bu 
ska, męska hi•- we rozwolnienia - podniebienia. Ko• 

llzna, poó.czochy,- leeay Mutabor-Raw rony słote i plat'J'. 
lk. k' A t ~ M a nowa. Mostki do\e skarpetki, pauso 1 s 1. - P e„a -

Leon Rubaszkin. Ki g 1 atra Rawskiego Spłaty 
lló.1klcgo 44. 4892 Warszawa. 4061 cz~ścio••• 

Odbito we własnej drukarlli ul. Zawadaka Nr< 1. Wvdawca: Jan Stvoułkows!cf.' . 
• •J>GW'ablenła t-wa Drukarsko-Wydawnlcze10 5p. a. 01r. oCt-


